
KURJER W1RSZAWSKL
14. Stocznia.  —  Rok 1846.  M  13. ut io,  Śly Paweł  Pustelnik.

Wczora j  iako w dniu rozpoczynaj ącym N o w y  K ok  
według  dawnego Kalendarza,  o godzinie w p ó ł  do U le j  
przed połudn iem,  JO. Fe ldmarsza ł ek  Xiążę  W a r s z a w ­
s k i  Namiestnik Król:  w pokoiach Zamkowych przyjmo* 
wał  powinszowania,  które  mu składal i  Wyżs i  Ducho ­
wni,  Jenerałowie,  Dygni tarze  CESAR SKIEG O Dwo­
r u ,  Sena to rowie ,  Naczelnicy Woienni  i Gube rna ­
torowie Cywilni  przybyl i  na ten dzień do Warsza-  
wy,  Urzędnicy władz wszelkich,  zagraniczni Konsu- 
lowie i Obywatele  stolicy. JO.  Xiążę,  następnie^ znaj­
dował  się na Nabożeństwie w Katedrze NN.  T RÓ JC Y .  
Cel eb rował  Najpi zewielebniejszy Cz łonek  N. Synodu,  
Arcy-Biskup Warszaw:  i Nowogoorgiewski N ik a n o r  i 
z wzorową wymową miałKazanie .  Po Nabożeństwie JO. 
Xiążę  N A M 1 E S T N I H  znajdował  się u JW' .  Arcy-Biskupa 
na śniadaniu Następnie odbyła  się parada wojskowa na 
placu Krasińskim.

Wieczorem b y ł  R a i ko stiu m o w y  u  J JOO.  Xięztwa 
N a m i e s t n i k o s t w A. Na tę zabawę Dostojni Gospodar­
stwo raczyl i  rozes łać zaproszenia do Wysoki ch  Dygni- 

v tarzy Wojskowych  i Cywi lnych,  Senatorów,  Jenerałów,  
Wyższych  Urzędników W ł a d z  wszelki ch ,  Obywatel i  
m ias t a , Konsulów zagranicznych' ,  Dam znakomitych i 
Młodzieży p ł c i  cbiej .  W ogóle zaproszonych by ło  Osób 
800.  Zabawa ta iedna z najl iczniejszych tegorocznego 
Karnawału,  należała także do liczby najświetniejszych i 
najpiękniejszy!  h. Od tygodni k i l ku  t rwa ły  przygotn.  
Wania tego balu.  Przedmiotem rozmów w towarzystwach 
Stolicy, b y ł  wybór ko s t i u m u , a nieus tannym zaięciem 
Dam,  wykonanie onego. Wszys tk ie  magazyny inód w 
W a r s z a w ie , zaięły się spełnieniem powierzonych irn 
prac  i wszystkie wywiązały się z prawdziwym ta l entem 
z tych ważnych dla Dam czynności.  Bal wczorajszy ia- 
śn i ał  nie t ylko przepychem monarszym apar t amen­
tów,  wspeniałem oświet leniem, ale ieszcze okazałością 
niepospoli tą kost iumów,  czerpanych bąć z epok pamię­
tnych historji ludów, bąć z stroiów narodowych,  bąć 
z ubiorów charakt erys tycznych osób wsławionych poe- 
*ji, dramatów lub romansów.  Gdy  zebrali się wszy­
scy Goście w wielkim apartamencie zamkowym,  to iest 
w salach: balowej okrąg łe j  w R ycersk ie j i T ronow ej, JO.  
Xiężna N a m i r s t n i k o w A otwoizyła  bal tańcem  p o lsk im  
« JW .  J enerał -Adjnt antem R u d ig ir r ,  a JO. Xiążę  N a m i e ­

s t n i k  z JO.  Xiężną Maxy miljanow ą J a b ło n o w sk ą . Z po- 
loriezrm który  wznawiał  się ki lkakrotnie  we wszystkich 
Salonach, rozpoczęł a się defilada kost iumów. Tu  rozwi ­
a ł  się ich cały p rzepych ,  ich wytworność,  ich okaza­
łość,  ich piękny pomysł ,  ich wyborowy dobór.  W tej

to chwili natężyliśmy całą  uwagę,  Całą pamięć naszą,  
aby żaden z ubiorów który" przesuwał  się p rzed  okiem 
naszem, nie uszedł  iego czujnej baczności.  W wylicze­
niu kost iumów nie możemy t r zymać się żadnego p o rz ąd ­
ku;  nie będziem dzielić stroiów na epoki ,  przenosić ten 
ubiór  nad drugi ,  bo wszystkie epoki  historji by ły  z so­
bą  pomieszane,  bo każdy kost ium zarówno miał  pra­
wo do pochwał  naszych.  Y'Vymienim ie więc w t akim 
szeregu,  w iakim ie pamięć nasza,  świetnemi obrazami 
balu wczorajszego do tej chwili ieszcze zachwycona,  z l i ­
czyć potrafi ła.  M a r j a  L e s z c z y ń s k a  Królowa F ran ­
cuzka,  Córka  S t a n i s ł a w a  Króla Polskiego Xc.ia L o ta -  
r y n g j i  i B a ru )  kost ium wiernie naśladow any z poi t retu 
spółczesnej  epoki.  —  Xżna M ą p a n s je  (Mademoisel le  
M o n tp e n s ie r )  Córka Gastona Xięcia O rlea n u , Synowicą 
L u d w ik a  X iJ Ig o  Króla Francuzk : .—  DamaDworu  M a -  
r j i  Teressy  Austrjackiej  Małżonk i  L u d w ik a  k f  ic lk ie ­
go  (X lVgo)  Króla F rancuzk i ego .—  Dama Dworu L u ­
d w ik a  X F g o  i M a r j i  L e s z c z y ń s k i e j . —  Dama Dworu 
L u d w ik a  X F I g o  i M a r ji  A n to n in y  • kost ium Margra­
biny.  — D arna Dworu Francuzkiego podług ryciny P e ti t  
C ourrier des D am es . —  Dama Dworu  K aro la  V g o  Ce­
sarza Niemieckiego i Króla H iszpańsk iego .—  M a r ja  
S tu a r t  Królowa Szkocka.  —  Dama Rossyjska,  Małżon­
ka H oiara  z czasów Wielkiego Xcia W ło d z im ie r z a . —  
S a la m a n d r a  Duch  ognia,  kost ium z opery O beron  (ie- 
den z najbogatszych),  należał  do kadrylów balu kost iu­
mowego danego w roku  1 844 w P etersburgu  u J. G. W .  
Wielk i e j  Xiężnej  I I k ł e n y .  —  Uj muiąca wdziękami 
C za rn o x ie zn ic a . —  M ieszczka  ( D (Óe T op az e ) .  —  
Królowa I ió i  (la fee aux roses).  —  Ż y d ó w k a , k o ­
st ium Marji F a lko n  z opery (H . l ewego )  Ż y d ó w k a .  —  
Jo a n n a  d 'A r k ,  Dziewica O rlea ń ska . —  W iw a n d je r k a  
Armj i  francuskiej  zczasów dowództwa Marszałków Xią-  
żąt  R iched itu  (Riszel je)  i Soub ise  (Subiz) .  —  Dzie­
wica Ż y d o w s k a  M a u r y ta ń sk a .  —  Kap łanka  I n d y js k a  
Wie lkiego fira h m y . —  Kostiumy Hi szpańsk ie :  A n d a -  
lu z y a n k i , Młodej  Damy z / /  a te n c j i,  S e w il la n k i, K a- 
ta la n k i , Damy z M a d ry tu .  Kost iumy N ow ogreckie  : 
z A le n , Półwyspu M a r ti , gor  A tb a n j i  i vcysp A r c h ip e ­
la g u :  Sa m o s, C hios, R o d u s , C y p ru , L em nos . —  A r -  
le z ia n k a ,  młoda dziewica z P ro w a n c ji.  —  Wieśnia­
czka Iło llcn d erska . —  Młoda  dziewica z C zerka s ji. —  
Szwajcarka z Z u r ic h .-—  Dziewica M o łd a w s k a .  —  Ber* 
żerka  r o k o k o . — F a n sze tk a .  —  M a t k ie ta u k a  francuzka 
z r. 1 7 3 5 . —  E lż b ie ta  Aust r jacka ,  Królowa F rancuzka ,  
Małżonka K a ro la  I X ,  Bratowa H e n r y k a  W  A I . I  Z J E  SZA 
Króla Polskiego.—  Mi rgrcb ina  P o m p a d u r . —  I la id e
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C órka Baszy Jan iny;  kostium ieduej z Bohatyrek  w sła­
wionego romansu (Diuinasa) H rabia M onte Christo. —  
Kilka M argrab in Francuzkicb, z ubraniem na głowie pu­
drem  zroszon ym .—  Wieśniaczka ( fe rm ić re )  z epoki 
panowania Ludw ika  X V g o .  —  Szwajcarka z Bernu; 
kostium naśladowany z roli’ Panny T a g ljo n i, w balecie 
M leczarha Szwajcarska. —  A m erykanka z B rezy l j  i. —— 
Dama T atarska . —  E sm era ld a , bohatyrka znanego 
romansu W ik to ra  Hugo. —  Patrycjanka  IV n ie c k a ; 
kostium z opery (Donizetego) Don Scbastjan  P ortuga l­
s k i .—  P h ilin ta ;  kostium teatralny z komedji (M oljera) 
K obiety uczone. —  Dwie m łode  wieśniaczki Szw ajcar­
s k ie .—  A lz a lk a .—  S z k o tk a .—  Królowa nocy Czar- 
n o xig in ica  ( VLgicienne).—  W ieśniaczka z okolic wy­
brzeży  morza A dryatyckiego , sąsiednich W enecji. —  
R ybaczka  ozdobiona re z y l lą .—  Kostium w guście 
kostiumów A teńskich  dawno greckich. —  Z tualet ba­
lowych, przepysznych kostiumów ro ku  1846, wymie- 
n im : Suknię z mateiji lugduńskiej zwanej pom padur; 
na głowie czółko b ry lan to w e .—  Sukn ię  o trzech tuni­
kach z tiulu illu sion , obszywaną złotem; na głowie wi­
no g ro na .—  Suknię  morową b łęk i tną  zdobną k o ron ka­
mi mcchlińskieini i angielskiem i; na głowie pióro s t ru ­
sie i kilka innych równie p ięknych iak o k a z . ły c h ,  re ­
prezentujących wspaniale nasz wiek X lX sty ,  na balu 
wczorajszym. Gdy skończy ł się Polonez, rozpoczęto in­
ne tańce, których szereg ciągle zajinuiący i n iep rzer­
wany, skracał godziny iuż i tak zbyt chyżo lecące. Po 
pó łnocy  Dostojni Gospodarstwo przeprowadzili gości do 
sal Jadalnych, gdzie przy  licznych stołach, w k ilku  po­
kojach umieszczonych, zastawiono wieczerzę. P okrze­
pieni takową weseli biesiadnicy, wrócili ieszcze do sali 
balowej,  gdzie wznowiono zabawę.

D om handlowy G insburg , M in lz  et  G oldblum  z Mię- 
dzyrzeca , z ło ż y ł  wczoraj w Redakcji K urjcra  zł.  200, 
iako ofiarę na rzecz domu p rz y tu łk u  Sierot i Ubo­
gich Storozakonnych .

Onegdaj przeniosła  się do wieczności s. p. ^ eofila 
Jarnow ska , Panna, lat 21 licząca. Stroskana Matka 
wraz z F a m i l j ą ,  zaprasza Krewnych i Znaiomych na 
c sp o t la c ję  Jej zw łók  odbyć się m d ą c ą  dziś o godzi- 
nie 3ej p o po łu d n iu  z Kościoła X X . Karmelitów przy 
ulicy Leszno.

Do Księgarni F r:  Spiess  i Sp: p rz y  ulicy Senator­
s k i e j  N r 460 ,  nadeszły nowe dz ie ła :  B a jk i i p rzyp o ­
wieści, brednie , b a n ia lu k i i duby sm a lo n e , pod R e­
dakc ją  Melodego R u ch a w ki,z rycinami; Petersburg 1845, 
z łp .  6 gr. 20 . O kosztorysach w budow nictw ie c y ­
w il nem  czyli P rzew odnik ob liczania  kosztów na  bu­
dowle lą d o w e , dla. B u d o w n iczych , ln len jerów , R ę ­
kodzieln ików  i wszelkich przcdsigbierców budow ania  
s łu żą c y c h , p rzez St: Gołębiowskiego; z łp .  13f gr.  10.

Poradnik  dla Dziedziców i G ospodarzy lasów, czyli 
k ró tk i  zbiór najgłówniejszych praw ideł urządzania i u- 
żytkowania z lasów, u ło ż y ł  A lbert T hieriot, z 2ma r y ­
cinami, zł.  9. R am oty  i R a m o tk i L iterack ie , tom 3ci 
i 4 ty ,  zł. 15. O raz taż Księgarnia przy jm uie  p renum e­
ratę na Pismo zbiorowe, pod ty tu łem  D zwon L iteracki; 
przedp ła ta  całkowita  z ł .  48, częściowa zł. 12.

W  p rzysz łą  Sobotę d. 1 7 Sty cz: danym będzie w Re- | 
sursie K upieckiej wieczór tańcuiący; na k tó ry  bilety 
wPiątek i Sobotę od godz: 3 z połuduia  będą  wydawane.

N ak ładem  S k ła d u  nut muzyczn: Ign: Ktukowskiego  
na rogu ulic Miodowej i Senators: obok filarów w domu 
W  go Bujno  N e r  497 lit: C , w yszedł M a zu r  i P o lka , 
skomponowane na fortep: i ofiarowane JO. Xięciu Z yg­
muntowi R a d z iw iłło w i , przez J. Stefan iego;  z ł .  I .  —  
W  tymże S k ładz ie  wyjdzie z d ruk u  w dniu iutrzejszyin, 
ulubiona Ż ydów ka  P olka  Chojnackiego.

Kurs wczorajszy: Listy zastawne nowe, za 100 z ł . ,  
r .  s. 14 k. 90 (z ł .  99 gr.  20 );  wartość k u p :k .  3 l/z.

W czoraj w T eatrze  Rozmaitości po Jow jalskim  p r z y ­
wołani, JPP. Żółkow ski i Bychter.

W  czasie zaszłej k łó tn i  między Stanisławem Ti erocy 
a W ilhe lm em  Jagielskim , w W idaw ie  zam ieszka łym i,  
TVerocy pchn ą ł  nożem w brzuch  Józefę żonę Jagiel­
skiego , k tóra  w dniu 5 z. m. porodziwszy przedwcze­
śnie Dziecię p łc i  żeńskiej zupełn ie  iuż wykształcone, 
następnie życie zakończyła .  TVerocy oddany został 
pod Sąd. (G . Pol:).

A n g l ja .—  Dziennik Czas  obstaie za przesy łan iem  
poczty indyjskiej p rzez  Tryesl i Niemcy; a gazeta He­
rold  poranny , za p rz e s y łk ą  tejże poczty p rzez  M a r • 
syljc . — F ab ryk i  ordy naryjnego płótna w I r la n d j i , są 
w obtwie o znaczne stra ty ,  z powodu, że Xżę W ellin g ­
ton  zamiast koszul i spodni ln ianych , k aza ł  zaprowa­
dzić w artnji koszule bawełniane, a spodnie wełniane.

B elg ja . —  Nowy P rusk i Poseł nadzwyczajny p rzy  
dworze belgickiin, T a jny  Radca legacyjny S yd o w , 3go 
b. m. p r z y b y ł  do B ruxelli, —  Powódź w okolicach 
stolicy ustała.

F ra n c ja .—  Stan zdrowia Królowej pogorszy ł  się. —  
Między Deputowanemi , k tó rzy  wystąpią  na mównicy 
przy naradach nad adresem, wyinieniaią Panów : Thiers, 
Berryer (B e r je ) ,  Odilon B arro t i B illa u lt  (B ilo l) .  —  
Zuowu dwaj znakomici legitymiści X żę Guiche (G u isz ) ,  
b y ły  W ie lk i  Koniuszy K arola X g o , i Hrabia B eth isy , 
poiednali się z Rządem lipcowym. —  M arsza łek  B u - 
geaud  (Biużo) 17go z. m. znajdował się w A  in  T ukę- 
r j i , o 4 ry  mile od Teniet. J en e ra ł  J u ssu f  w rócił  do 
głównego korpusu z swoiej darem nej pogoni za A bdel-  
kaderem. E m ir  ostatecznie znajdował się z hufcem 4 50  
iazdy u pokolenia Beni Tigrine. M arsza łek  B iu io  p rz y .  
s ł a ł  do Teniet 700 kobie t ,  dzieci i starców, k tórych p o j .
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m a ł ,  oraz lu p y  1 0 ,0 0 0  sztuk owiec i 600  sztuk b y d ła ,  
a to w s k u te k  r a z z j i ,  wykonanej przeciw pokoleniom 
A  herm y, M e ssa u d  i B o g ra d u . —  Poseł M a ro k a ń sk i  
3go b. in. wraz z ca łem  c iałem dyplom atycznem , znaj. 
dował się na obiedzie u Papiezkiego Nuncjusza. W ł a ­
dza municypalna M a r s y l j i , ofiarowała 1 0 ,00 0  fr .  na 
koszt zjazdu uczonych, maiącego w ro ku  bież: nastąpić 
w tern mieście.

H is z p a n ja .  —  Między Bankierem  S a la m a n k a  a Je- 
n e ra łe m  N a rw a e z  trwa teraz zacięta walka gazeciar- 
s k a . — Królowa mianowała starszego syna Infanta D on  
F ra n c is zk a , B rygad je rem  iazdy. —  W  B arce lon ie  fa­
b ryk anc i  są w obawie z powodu, iż zamiast dotycbcza- 
sowego zupe łnego  zakazu wyrobów bawełnianych ang: 
i francu:, ma być zaprowadzone cło  na te wyroby.

W  K rakow ie  od teraźniejszego Nowego ro k u ,  Lote- 
rja  liczbowa została zniesiony.

N ie m c y  —  K ról W i r t e m b e r g s k i  w r a c a  do zdrowia.
T u rc ja .  —  W  czasie niespokojności między M a ro - 

n ila m i  w roku  z e sz ły m ,  w ydarzy ło  s ię ,  Źe i Kobiety 
należały  do walczących; iedna z nich zamordowała 3ch 
M uzułmanów , ale dostała się w niewolę; a gdy poznano 
Że to ona pokonała  aż 3ch wyznawców Pro roka ,  posta­
nowiono ukarać ią o k rop n ie ;  oderżnięto iej n os ,  po­
tem uszy, następnie co kwadrans odcinano iej każdy pa­
lec u r ą k  i nóg, a gdy ieszcze ży ła ,  w yłupiono iej o- 
czy, poczem skonała .  —  W  S ta m h u 'e  cena wszelkie- 
go zboża iest nadzwyczajnie wysoką; wszelkie speku- 
kulacje  u p ad ły .  —  R e s z y d  Basza teraźniejszy M unster 
spraw zagran ic* ,  bardzo iest uwielbiany przez Turków 
wszelkich stanów. P oby t iego w kraiach ucywilizowa­
nych wielce sku tkow ał do ukszta łcem a lego zdolności. 
Mówi on wybornie po f r ancusku ,  a bawiąc w P a r y ż u ,  
u czy ł  się także ięzyków angielskiego i w łoskiego, i iest 
p rzy tem  lubownikiem muzyki i teatru.

ł f  ło c h y . —  Donoszą z F lo re n c ji’. N. C E S A R Z  Ros- 
syjski przybyw szy  do naszego miasta 19go z. m .,  miał 
bawić ty lko  dni 3; dla tego następny dzień po swym 
przyieździe  poświęcił zwiedzaniu pracowni k i lku  Ar* 
t>stów. Szczególniejszą względnością powodowany, ra ­
czy ł  N . Cesarz zwiedzić najprzód pracownią Panny 
dc F ow e , k tó re j  Jego Córka W . Xżna Marja L e iic h ■ 
te n le r g s k a  poleciła robotę  k i lku  dzie ł  p ięknych . O be j­
rzawszy przedstawione mu prace prawie iuż d o k o ń ­
czone z których iedna przedstawia k ro p ie lm cę  m ar­
m urow ą w guście g o ty c k im ,  druga dzwonek s to łow y , 
z łożony z 20 f ig u rek ,  z k tórych  każda ma inną po­
stawę i inny ubiór. N. Cesarz polecił Pannie d e  Fowe 
zrobienie statuetki swej Córki W .  Xżniczki O l g i ,  k tó ­
ra bawić będzie we Florencji p rzez  wiosnę; oprocz 
tego N. Cesarz polecił wyrobienie s ta tuetk i w edług  
iej wyboru, k tóra  będzie stać na w ierzchu wazonu w

stylu wieków średnich wyrobionego z marmuru posą­
gowego przez Pana H ip o li ta  d e  Fowe.

R o zm a ito śc i. —  Jegomość iadąc pierwszy raz do 
W arszaw y , zobowiązywał swego p rzy iac ie la , aby po­
w ierzy ł  mu iaki komis do ułatwienia. T en  nie maiąc, 
żadnego in te re su ,  p ros ił  ty lko  aby  k ła n ia ł  się Panu 
K o p ern iko w i. Za przybyciem  na m ie jsce ,  wychodzi 
do miasta i pyta D orożkarza : i.Czy ty znasz K o p e r ­
n i k a ? ” u A któżby gonie  zna ł .”  i,To innie w ieź,”  i tak  
iedzie uradowany Żerna oddać wizytęPanu, co go wszyscy 
w tak wielkiem mieście znaią. P rzybyw a na miejsce* 
iiDla czego s tanąłeś”  zapyta ł  w oźn icy?”  »A przecież 
Pan  do Kopernika wieść się k a z a ł .”  »A gdzież oil 
m ie szka?” » gdzie ma mieszkać? siedzi ot na s łupie .  
Pomiarkowawszy się iż iest o sz u k a n y ,  napowrót po ­
wieźć się k az i ł .  —  W  W e n e c j i  między przedmiotami 
zadziwiaiącemi są dwie o lbrzym ie ko lum ny, postawio­
ne na placu, każda z iednej sz tu k i  granitu ,  k tó re  zo­
stały znalezione na ieduej z wysp A r c h ip e la g u , d ztąd 
najbardziej na uwagę zasługuią ,  że zostały  postawione 
w 12 w ieku ,  k iedy środki mechaniki b y ły  bardzo o- 
graniczone. Pow iadaią ,  Że A rch itek t k tó ry  to dzieło  
postawienia w ykonał , w yiedna ł sobie u rząd u  lako 
nagrodę, że mu wiaz z potomstwem dozwolono na p r z e ­
strzeni między  temi dwoma kolum nami u trzymyw ać 
g ry  ażardowne, tak  surowo w W enec j i  zakazane. Dzi­
wny ten przywilej t rw a ł  la t 4 0 0 ,  a rząd uicwiedział 
iakby  sobie poradzić ,  ażeby skasować gry  a m enaru-  
szyć przywileju. D opiero  ieden z Dożow postanowił, 
ażeby wszelkie w yroki sądowe na zb ro dn ia rzy ,  by y  
wykonywane między temi dwoma kolum nami, i to do- 
piero oddaliło graczów, bo widzieli że ta b rzydka  na­
miętność nie iednego z nich przyprow adziła  m iędzy  
ko lum ny nie na g r ę ,  ale  po odniesienie k a ry .  l y u i  
sposobem przywilej us ta ł  sam z siebie. —  H rabia  Lu- 
dwik N a rb o n n e ,  ieden z tych k tórego  T a jle r a n d  naj- 
l rn ie i  lu b i ł ,  p rzechodził się z n im ,  dek lam uiąc  m u 
wiersze swego u k ładu .  T a jle rand  spos trzeg ł  właśnie 
w te i  chwili iakicgos przechodzącego k tó ry  poziew ał .  
„Patrzai N a rb o n n e , rzecze do swego Przyiaciela, ty

»  « M * f  -
choć iuż iest obciążony sędziwym wiekiem, ma zamiar 
utworzyć m uzykę do nowej o p e r y ,  do k tó re j  Poezją 
nisze ieden z najznakomitszych teraźniejszych L ite ra ­
tów f r a n c u s k i c h .  S łychać  także  że i R o syru  m ys ll  
przerwać iuż nieco za długi spoczynek kom pozytorsk i .

S Z A R A D A .
pierwsze znajdziesz gdy weźmiesz abecadło w dłonie,
A trzeciego drugiego, szukaj w mężczyzn gronie, 
przecie czwarte narzędzia dla ludzi uczonych, 
a wszystek... ieden z istot unieszczęśliwionych.

(Zeszła Szarada Turkot).

\ \
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PRZYJECHALI do WARSZAWY.
r d  ",;"!' '-1  ̂ I’oznania : Holmberg Herman Kupiec

r  P e l t r J h  pg |' K “ P: z B y l in a ;  Olchin Miko: Urzęd:
* Pe te rsburga ;  R uprecli t  Kar: Budów: z Berl ina (G  P  )

UONIESIEKIA-
exvs lu iacv  * L 0 T K B J I  M. Konopackiego w sklepie  ubogich 
mi u. Y: Poleca się z LOSAMI całkowite iu i  i częściowe-

• ! " a e i0( Zi)ceJ ^7 Lot:  Klas : .  Osobom na P row inc ji  za- 
■ /. ' a najrychlejszą p rzesy łk ę  żądanych Losów  zape-

wniaiąc,  Uprasza o frankowanie listów.

S lJr“ n" r - b - ° g ° ,iz: W z ™naf w Sali posiedzeń 
W y d z ia łu  Goru: przy Kom: Ke: Prz: i Skarbu ,  odbędzie  się licy- 
tacja na dostawę rożnych P R Z E D M I O T Ó W  i M A T E R J A Ł Ó W  
dla Z ak ładów  Górniczych O kręgu  W schodniego ,  iako to: Farb ,

w V ° D™  r rC7a" ; ’.P łu t , ,a ' fcni». » « « * .  © ' iw y  i t.  pW  d. 8 /2 0  b .m .  "  Biurze Magistratu M. W a rs z a w y ,  odbytą
zostanie licy tac ja  na dostawę 600 sążni knbicz: KAM IENI poi

0 ^ b r u k o w a n ia  drogi zjazdowej do W is ły  obok Zamku.
f e s *  f P r  u? . lest SU.My4A 10 do 20,000 z ł .  na Do-

S S l t / s i  ' * !e**.' i ,e . /' i‘ar7-nej  wartości, pewną hipo tekę  sna-
^  l***- Ktol!y ty c z y ł  wypożyczyć takową summę pod

rza  H o t e l i / 8 T ™ 1] •VaiUn^am*’ raczy zg łos ić  do Pisa-  r t a _ H i )M u  y irezd cn sk ieg o  przy  „ | j c j  Długiej

i  w , . ŃAG-RoinćT ^  """ A
U i i T ?  T  T™, "*•' z r a , , a ’ w Przechodzie  od K orn i- '?
P j i  . |  f ^ ' aw ^ ew: , D ‘> Pl z «  Nalewki, O g ró d  i P ł a c i  
k K r a s i ń s k i ,  z g u b i o n ą  z o s l a ł a  LOBYKETKiti 

ota, na dwa oczy, z takimże łańcuszkiem, tylko iflecofl 
^b led szy m .  Ł ask aw y  Znalazca raczy oddać w ^ r o k l r n i ł  
^  h u t  j era AAar: ̂ gd w  cidbi e rze wy ż w zm ian  kowaną nagrodę.  (?

W O L A N T  na dwie osoby, w dobrym stanie 
k r y ty ,  na zwyczajnych resorach  i d rągu  że la ­
znym, z 4ma kołami noweini na odmian, fartu-

SOO H v  - I 'ooo  l a l a ™ iam!> ie s t  d °  s p r z e d a n ia  za  z ł p .
800, w domu N r  ld09 na Nowym święcie. S t ru ż  wskaże.

SK ŁA D  K A F L I  b ia ły ch  i w różnych kolorach p o ­
lewanych, z F a b ry k i  II a dzy  m ińsk ie j, w tych  dniach 
otw orzonym  został  przy ,  ul icy  Królewskie j  Nr 1066 
w pałacu Ł u b ie ń sk ic h .  Ż yczący takowe nabyć, z g ł o ­
sić się raczą do R ządzcy  tegoż Pałacu: gdzie  o cenach 
s ta ły c h ,  iak również o g a tu n k a c h ,  w każdym czasie 
przekonać się można.

Podpisana ,  poleca się względom Szan: Publiczni sci. iż p 0 
śmierci  ś. p. M ę -a  mego, mam zamiar nadal prow adzić  W A R -  
S Z  I A L KIIA W 1ECK 1, z zapewnieniem, iź jak dawniej tak 
i teraz w moiej  pracowni pod Nr 429 przy  ulicy K r a k o w -  
P rz ed m  , wsspelkie ro bo ty  i obsta lunki p od ług  życzeń i i,a j- 
avvieższych źum ali  iak najakura tu ie j  w ykonyw ać  będzie.

Ż Y R A N D O L  duży okazały  i bardzo ozdobny” ,inVfi świec 
sp ro w ad zo n y  z W iednia, k tó ry  tak do K o śc io ł i ,  i ^ o  też u-’ 
p iekszen ia  salonu uży tym  być m oże ,  dla b raku  m ie jsca ,  za 
m ierną  cenę iest  do nabycia;  także dwa K I N K IE T Y  ż 8 c y ­
l indrami,  nowe, bardzo ozdobione brązem, do ozdoby k a ż d e ­
go Salonu służyć, mogące,  są do sprzedania p rzy  ulicy W u l -  
skiej pod N r  3086.

Gdy pozwolenie na b roń  za Nr 800, w ydane w r. 1834 
p rz e z  J W .  W arszaw skiego  Woiennego Gubernatora,  na imie

Ignacego Z a k rz e w sk ie g o  n iegdyś D zierżawcę l ) ó b r  R z ądo­
wych Kłodawa, w Pow iec ie  Gostyńskim położonych, z a g in ę ­
ło; up rasza  się zatem, iżby Znalazca t a k o w e g o ,  r a c z s ł  ie 
złożyć w Biurze  J W. Naczelnika W oiennego  Gub: W a r s z a ­
wskie j w M. W arsz aw ie ,  w pałacu Brulowskiem zostaiącem.

f issa ssE S sa ss isE ss
W  Sobieniach, w Dobrach Hr:  St: ŁubieńsHiego, 

z wyścigów ty le  znany B e re j te r  Chilcot, d la  ki lku 
powierzonych mu Koni, u rz ą d z i ł  S T A J N I Ę  dogodną i 
l l A J T S Z U L Ę .  Uwiadamia p rze to  O byw ate l i ,  iż kto 
by życzy ł  sobie k o rzys tać  z tej sposobnośc i i zechciał 
oddać Konie do T R E N O W A N IA  do wyścigów lub do 
mezdżania tak o w y ch ,  może do niego zgłi sić się o na 
des tanie w arunków . Adres iego iest na Górę  k a lw a -  
r ję  w Sobieniach K iełczew  skicli , lub tamże na Gar-  
v' ° * ' n - Benjamin Chilcot.

D oniesien ie  L o te ry jn e

Z KANTORU WERTHEJMA
przy  u licy  M iodow ej w dom u W . D yim ańsh iego , 

p o d  fila ra m i.
VI u k o ń c z n n e m  c i ą g n i e n i u  5 tej K la s s y  6 6 l c j  L o t e r i i ,  

p i o c z  " t e l u  i n n y c h  S u i n m ,  p a d ł a  w n  o im  K a n t o r z e :

GŁÓWKA W l G R l S A  
S Ł S R .  7 5 , 0 0 0 ,

P Ó Ł IH lŁ jO jVA *ŁO TY CH  POŁS:
na N e r  1 2 , 4 4 4 .

do P I E R ^ S Z E J  K L A S S Y  67- ej  Loteri i

| ?s£Fr“1F
wawsz ’ P0.*! Brnią R O B E R T  et  L I T T I I A U E R ,  w którym  

ll-t i łń Ł znaJ dov,ac Sl? będzie  w y b ó r  najnowszych a r t y - t  
k u ło „  n dy tak  damskich iako i męzkich -  P on iew lż  1 

>w , 1 7 ' "  0ti lat  d aw n y ch ,  p racu iąc  iako Komissanci  j 
ł  n a i d o ^ le; WSZ5Cb Handlach tego rodzain ,  są z t a k o w e m i» 
i pizez , “ ' ej obeznan i ,  a m ia n o w ic ie : p ierw szy  z nich j 
'Sachs  H <iZy" n 5m b J ł  w ^ a n y m  Handlu P a n a M o ry tza  i 
meim ’ k rUg'  Z ‘S pT'™  nien/ liej  d !uS5‘ cza* “  Pana Im  * 
k ie i T> l ] 1’ Pr , e t o  m a*<i nadzieję,  iż wymaganiom M’yso- { 
orze a b u czności zadosyć uczynić b ędą  w stanie, i ie' tak S
on-ech i ° P naj s » stownie j « > c h  T o w a ró w ,  iako i cenv I 

J scisle s ta łe ,  zas łużą  sobie na łaskaw e w zględy.  ' } 
„  , , R obert P other  e t  E .  L ilth a u e r ,

u do tąd  p rzez  Pana M ory tza  Sachsa za ię tym , i 
pczy N eum arkc ie  Nro  42, w domu E lb h .

w ale r  I h y *e s t .0d Sg°  Jiina r ’ b - E K O N O M  nieżonaty, Ka- 
darcza "» ^  dowiec, obeznany z Ekonom iką  rolną i gospo-
swoj ad re ,  etne ł ,os ,f dai4tcy św iadec tw a;  zostawić zechce 
— 1 v* D rukarn i  h u r j e

r F A T R 0 ^ ? 1118 stopjii 1. W cfcoraj w południe  c iep ła  0. 
będzie  „a ż ą ^ K j ;  Dzis , p rzed  M ie sza rk ą  S z w a j c a r i ą ,
m o ść  J n t r n  , T  raz  P u styn ia .  37my raz P ew n y  Jego
M icie .  ’ CZ' 8' ° P " I  L u n a ty c z k i ,  i 40ty  raz D w a j Z ł o -


